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Recenzja osiągnięć naukorłych stanowiących podstawę do ubiegania się

dra Łukasza Białkowskiego o stcpień doktora habi§towanego nauk humanistycznych
w dyscyplinie nauki o sztuce

Pan doktor Łukasz Białkowski uą,skał dl,plom doktora naltk hulnanistl cznr ch rł, zakresie

lrlozofii w 2011 na Uniw-ersytecie Jagieilońskinr. na podstarlie rozprail-,, Tl,cllls.,fol,mctcje

pojęc:ia,,t**órczości" w,estetycel,spółc:esnef . Kutegorie .,słabego" i .,,silnego" podnliotlł icłkrl

modelelłt,órczości, Od2015jestzatrudrrion1 nastano\\iskuadilrnktalvUnirrersltecieKomisji
Edukacii }.rlarodowej wKrakorvie. rr KatedrzeNauk o Szuce. należącej do \\.rdziału Sztuki.

W lataclr 2019-20ż5 proi,vadził ponadto zajęcia dla studentórv i doktorantciu _Ąliaderrrii Sztuk

Pięknych lv Krakolr-ie. a także Akadenrii Sauk Pięknl,ch rv Katorvicach i Lniriersl,tetu
Sląskiego, Oprócz działairrości badar,vczo-dl,daktl.cznej jest też akt1,-r,vn;-m kuratorem

i krytykiem salrki.

Przedstar.vione mi do ocenv główne osiągnięcie naukowe Habilitanta to opubliko*,ana lł 202.ł

roku nakład.* 1\iydawrrictwa LTniversitas monografia pt. Utopicł na łttdzkq miarę. Cl,łlic:łle
y,prowadzenie do estetl,ki relacyjnej. Ksiązka ta jest dokonaną z perspektywy czasu analtzą

recepcji koncepcji estetyki relac_ljnej Nicolasa Bouniaud, jej teoretycznych żrodeł t znaczenta.

Praca ta stanow.i rozr,vinięcie w-ieloletnięgo zainteresou,ania Habilitanta koncepcjami tego

francuskiego autora. widocznymi w - nieraz polemicznych - odniesieniach do jego idei rł,

prowadzonych przezeń analizach praktyk art,vstycznych, a przede wszystkim w przekładach

jego prac na język polski (EsteĘka relacy,ina lv przekładzię Łukasza Białkowskiego ukazała

się w 2012, wydana przez MOCAK; Postprodukcjaw 2aż3. nakładem krakowskiej Akademii
Sztuk Pięknych). Nie będzie zatęm przesadą tw-ierdzenie. ze Białkowski od początku był

głórł,ną osobą ,,odpowiedzialną" za $prowadzanię Bourriaud na polski rynek idei i uwaznie

śledzącą konteksty i implikacje jego teorii. Ltopia na ludzkq miarę jest podsumowującą

rczptawą z tą koncepcją, a ploponowane ,,cyniczne wprowadzenie" nie oznacza zwykłego

wprowadzenia w duchu propedeutyki. Jest to kryt_vczne spojrzenie na ,,estetykę relac,v,iną"

wynikające z przemyślenia jej jako poniekąd historycznego juz fełromenu, Autor wydob_vwa

intelektualne słabości i wewnętrzne sprzeczności tej teorii, choc zarazem nie chce jej uznać za

całkowicie iluzoryczną i błędną - i bynajmniej niecynicznie uzasadnia, dlaczego.

Ksiąztria ma uporządkowaną i dość klarowną strukturę. 
'We wstępie Habilitant podkreśla

szerokie oddziaływanie estetyki relacyjnej, przede wszystkim jako nośnego hasła

i intelektualnej mody początku XXI w. Wskazuje. ze celem pracy jest zbadanie dynamiki owej
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,.mody" i jej relacji do oryginaln_vch pom_vsłów francuskiego autora, ich wyjściorłych
kontekstów i celów. Równie istotnym lł,ięc tematem jak sama m,vśl Bourriaud, staje się jej

recepcja - dyskursy, które narosły n,okół jego propoą,-cji. teore§czne spory rł,okół niej, a także

rozmaite adaptacje, reinterpretacje i przechw_vcenia. W całości pracy, kończącej się analizą
wybranych nawiązań do idei estetyki relacfinej w rozmai§-ch pozaart_vsĘcznych dztędzinach
(prawo, edukacja, zatządzanle, design). rłl,doby"ta została §,leź mglistość i płynnośó

wyjściowego konceptu. co obecność społeczno-ideologicznego zapotrzebowania na idee

i proporycje o tak ckreślonym rł,ektorze,

Stbrmułowana w rczdzialę I (hipo)teza. ze..esteqka relacl jna" to ..puste znaczące""jest ze

strony Habilitanta śmiałym posunieciem. na pierrr, szr tzut oka nro_sąc),m podrł,azać

sensowność naukowego zajmowania się t}-1n tenatenr. Autor podkreśla. że koncepcja
Bourriaud, sformułow,ana początkolł,o ,ul, tbrnrie porriazanrch z jego kuratorską prakr,v:ką

esejórł,, pozostała ,.płynna, pozbawiona lrl,razist1 ch konturórl,". co ułatrl iło ..irasłorve

i powierzchowne" jej traktowanie, pozostarł,iajac duza doriolność interpretac_ji. Postulat},\łny

charakte1 a zaTazęm konceptrralna nieokreśloność. rł płr u ah na i ei popularnośc{ rr czasie. który
w zachodnim świecie sźuki zwlązan.y został rórrniez z pojecienl ..z\\rotrt społecznego"
(Bishop, za}ą. Przytaczając koncepcję ..pustego znaczacego" Enresta Laclau. Białkow-ski
zwraca jednak uwagę nie tylko na sygnalizo\\,ana przez nie treściolr a nieokleśloność,
Iecztakże na funkcję,,kontrtbktyczl:lą';.jaka tego Ę.pu pojecia moga pełnic rvobec ustaionlch
porządków społecznych i systemów znaczeń. Pojecia takie iak ..rrolnośc". .-sprauiedlilvość",

",demokracja", stanowiące r.ł,edług Laclau ..puste znaczace . pozostaja borr ienr rnobilizującymi
hasłami i ideowymi ident_vfikaciami. a także obszaretn konklrĄacl ch interpretacji
i negocjowania znaczeń. W tym kontekście. elvolucja dlskursu i uielość rl-rł,alizrrjąc.vch ze

sobą głosów mogą b_vć jako przednriot analin rrazniejsze niż lretmelleutvczna eksplikacja
jednostkowego znaczedu, ,_j. autorskiej intencji sanego Bourriaud.

Jednym z kluczorł-r-ch zagadnień postarrionlch.,r ksiażce iest to. na ile postulaĘ,estet_vki

relacyjnej przystaja do postnodernrznru iako ..epoki końca tttopii" i cl,nicznej czy
melancholijnej rengnacji z retbr.rristrczrrlch i enranclpacljnl,ch obietnic no\,voczesności. na

iIę zaś, zgodnie z deklaraciani Bouniaud. sa probą podjęcia tyclr obietnic i społecznvch
postulatór,ł,na nowo. Starriajac te pltania. Autor z\\Taca uwagę na kontekst. w- jakim francuski
kr""tyk formułor.ł,ał srłoje idee. Speci,fika pism. na łamach których lł, latacit 90. je głosił, lł,

znacznej mierze zrł.iązan},ch z aĘ,-st__ycznl,m establishmentem i rynkiem sztuki. wy,w-ołuje

pytanie: na ile zar,varle w tej koncepcji rórł,nościow,e rołzczęnla był,v powazne i auten§czne, ł\,

jakim stopniu mogł_v stanorvić altematv,ulę lvobec systemu? Czy były takĘcznągrą z systemem,
czy jedynie jego atrakcl,jnym - ze względu na nutę nowości i nonkonformizmu -
dopełnieniem? Urł,zględniając ów- kontekst l związanę z nim wątpliwości, Białkowski
uwydatnia uwikłanie korrcepcji Bourriaud iv kolejne sprzeczności. Zarazemjednak wskazuje,
ze b}rć moze częśc z tych sprzeczności i niekonsekwencji nie jest jedynie cechą samej myśli.
lecz dostępnych lł,arunkór.ł, jej arąvkutacji. W takim ujęciu rys ,,cynizmtr" estetyki relacyjnej

byłby nieuchronnym przejarł.em cynizmu naznaczającego *,spółczesny śrł,iat sztuki. uwikłany
rv realia kapitalizmu i niezdolny clo przezw3,cięźenia wynikających z tego sprzeczności.
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W razdzia|e II (Atmosfbra klłltttroll,a i .iei inspił"acje) koncepcja Bourriaud zostaje usytuolvarra
w, kontekście trendów kulturorqrch lat 90. XX \Ęi postmodernizmu, New Age,
technooPtymiznru. ekspansji wolnego rynku i tendencji globalizac5,jnych. Riałkowski
Postrzega PodejŚcie Bourriaud jako probę ratowania emancypacyjnych, egalitarnych
i demokratycznvch w-artoŚci w kontrze do t;-ch domirrując,vclr tendencji. Sięgając do innych
tekstów Bourriaud zlat90. kontekstualizuje za\\,al:rąw Esletlłce relacyinej ideę .,przekr.oczenia
Pono\YoczesnoŚci i stw'orzenia noivej fonn_v nowoczesności". Jednoczęśnie zw-raca uwagę na
odcinanie się Bourtiaud ocl ..autorl-tarnych" elententórł-tnodernizmu i awangardy (pokreurre
koncePcjom, które w uproszczeniu zw,r,kło się określać iako ..postmodernistyczne''). We
wczesnYch, rozProszon,vch tekstach krytvcmych Bourriaud lrldob1.1va r.vątki i slbrmułowania
rozwinięte Potem w- głośnych esejach i będące ich zaporłiedzią, Zw-raca tez urł,agę na
insPiracje, jakie fi'ancuski krytyk czerpŃ z koncepcji \,fichela de Certeau - \\i szczególności
związki idei ,.szczelinowej" orrtologii sztuki (działaiacej rł, ..szczelinach zr,,cia społecznego''.
wYtwarząącej relacje i powiązaniazamiastcałkolł.itego przeprojektorłr.rvani arzecą-wistości)
z m5rŚlą autora WYnaleŹĆ codzienność. W ten sposób podkreślonr zostaje istotn1, zv,iązek
estetYki relacYjnej jako pewnej wizji artystycznego działania z codzternr.mi. oddolnymi
PraktYkami. zdolnymi twatzyc punkty oporu wobec s,vstemo\Ęch zależności, \\rskazuje też
inne wazne i insPirujące dla Bour:riaud postaci, jak Serge Dane_v. cn, Pierre Restan1- (błędna
pisorłnia,,Restagny"; mozliwe, że z powodu automatycznej korekt1,.;.

Rozdziń III PoŚwięcony jest kluczowym dla idei estetyki relacyjnej $.ystawom kuratotołł,anl,m
PrZęZ Bourriaud, PocZąwSZy od wystarły Ti"ąlfi, ił, 1996 Bordeaux, ptzezjej amery.kański
.,remake": Tbuch. Relational Art /łom tłle ] 990s to Ntlly, w San Francisco w 2002 roku. Autor
krytYcznie naŚwietla relacje kuratora z artystami, v/ Iy-m pragmatyczny wymiar stoso\\ianego
PtzezeńPojęcia,-Pokolenia". Ęm samym wydobyte zostńy pewne cechy strate_eii kuratorskiej.
która zaowocowała wylansowanienl ",estet,vki relacy.jnej" jako autorskiego konceptrr"
osadzonego w dziędztctwie awangardy, ale definiującego zjawisko pod wieloma względami
odrębne i nołr,-e. Autor uznĄe tę projektującą definicj ę zaluźno związanązzńożęniami sarn,vch
tw'Órców, nie tworzącYch b_vnajmniej spójnej grupy. Omówione są głosy recenzentó\\i \ĄJstawy
i w pewnym stopniu kontekst ins§,tucjonalny; brakuje jednak nroim zdaniem urvagi
PoŚr,ł'ięconej ksżałtowt i zawartości obu ekspoąvcji * tekst odnosi się tylko do lvąsko
wybranych i anegdotycznie ujętych prrykładów.

Autor Zwtaca równiez uwagę, że zaintęresow-anie, jakie wzbudziło hasło ,,este§ki relacljnej,,
ł związanY z nim fiakkolw-iek niedookreślon1,) projekt, nię nodziło się w- prażni- wpisyrł,ało
się ono w Szetsze spektrum zjawisk zorientowanych na wspófudział publiczności
i wYchodzącYch poza attefaktualny sens sztuki, jak commtmity arts i nowe formy sauki
Publicznej (new genre public art), atakże widoczne w-muzealnictwie otwieranie się instytucji
na dialog z Publicznośctą. Zarazem jednak hasła estetyki relacyjnej brzmiały w sposób ilo.ły,
teksĘ Bourriaud dostarczały błyskotlił,łych konceptólł, i wnosiły op§misĘlcznąperspektywę.
obiecując możliwość zniesienia sprzeczności międąv społecznym zaangńowaniem a
insĘtucjonalnym kontekstem. 'W rezultacie, mimo obecnych w- niej samej i w jej relacji to
wskazYwanYch ptzez Bourriaud ańystów, niekonsekwencji, ,,estetyka relacyjna - jak pisze
Białkowski - na wolnym rynku idei i w świecie sźuki zaczęŁa funkcjonować jako swoista
malka". Autor ksiąźki zauważawięc ambiwalencję między rolą ,,estetyki relacyjnej" (i .,sźuki
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relacyjnej") jako .,pustego znaczącęgo" uruchamiającego pe\i/ną społeczno-polityczną

dynamikę (choćby jedynie w samym św-iecie sztuki) a jej statusem jako ,,marki" - efektow-nej

etykiety, generuj ącej kapitał sl,mboliczny i ptzy ciągając ej ur,vagę.

Rozdział Iv, najbardziej obszern},- skupia się na argumentach kryt"vki tej koncepcj l orazpróbach

częściowego ich odparcia. Autor nie stara się szczegółolvo odtrł,atzać t analizolł,ać przebiegu

d_vskusji (uznając. że zracjt proliferacji kotrrentarz1.,bl,łobl,to niemozlir,ve). lecz samodzielnie

rekonstruuje główne linie sporu. Don czą one lł.edług niego trzech obszarórł,: gaieryjno-

muzealnego kontękstu. roli obiekru 11, prakn kach relacyjnvch i iclr aspektu ..tbrmalis§cmego".
W odniesieniu do tego pierrł.szego. istotna lrada koncepcji Bor-rniad ul,daje sie fakt, iż
podkreślając warlość trvorzenia relacji u kontrze do produkcji 1artlstl-czlrrcir) tor,varów,

pominął nierówności w w-arstr.r,ie kapitałtr s1 nbolicznego i fakt przechodzenia n spółczesnych

społeczeństw od kapitalizmu torvarolłe_Qo do usłligorro-itltbnnacr jnego, \\- kontekście tego

ostatniego estetyka relac_vjna traci charakter kontestacl_jrr1 i alterriaq unr. i tlr daie sie _eładko

wpis_vw,ać w logikę ..no\ł-ego ducha kapitaliznrr-ł" i norrr ch fbnrl zarzadzanta opartr,ch na

kapitaiizowarriu relacji. Inne afgument} dot1 cza zanrkniecia lr-rzekono hernery cznr m śrviecie

sztuki i w_vkluczania lub tłumienia realnr ch antaqonjznrorr 1Bishop). Siegając do

sformułowanyclr przęz samego Bounial-rd i Liama Gillicka kontrar_qulletrtórł. będącl,ch próbą

odpowiedzi na te zarzuty, Habilitant przekonujaco roz\\ija polenrikę z t}-mi starrolviskami.

Wskazuie tym samym większą teoreĘ-czna złozonosc i zniuansonanie koncepcji Bouniaud
w relacji do (uu.ikłanych lł, inrre mrślolre sprzeczrrosci; zarzutór.v jego antagonistów.

wniklirł,ie.iest tez rozważana krvestia ontologicznego stattlsu dzieła rł,kontekście procesów

,,dematerializacjt sztuki" i kapitalizrru kogninunego. Pokazrr]e ona. m.in. na prą-kładzie

dziŃań Rirkrita Tirai.-aniji. ze \\ szllce relacr jnei nie chodzi jedl,nie o stwarzanie u-arunków

bezpośredniej i bezproblemorvei konrtnrikacji. lecz rólłrrież o rł1,,trvarzanie sytuacji. które

społecme reiacie konplikuja i temaq zula,

Pytając z kolei o rolę uz},\\-anego przęz Bor"rrriaud pojecia..fotmy" i rozumienie estetyczności,

Białkowski analizuje argunenĘ, j-go adrł,ersarą,. pisząc,vch o treścior.vej ..pustce"

wytwarzanvch przez saukę relacljną el-emeryczny,ch relacji: jeśli relacje mają stanowić

podstawow_v budulec sl,tuacji artl stl,cznej. to rvólvczas stają się samocelową formą bez treści.

w kontekście inst_vtucjonaln;,m dodatkorvo podatną na petryfikację. Argument ten, wspolny dla

takich kryĘkow jak Hal Foster i Jacques Ranciere, autor podsumowuje stwierdzenięm. tż

.,nacisk na formę i relacljność Bourriarłd niedostatecznie równow,azy adekwatnym

komponentem et_yczności i polit"vczności, zadowalając się pustą formą" (s. 187). Zavut ten

paradoksalnie szedł w parze z rozpaznaniem przeciwnym, iZ brak wyrazistej znaczeniorł,ej

struktury czy-ni efemelTczne zdarzente ,.bezkształtnym". Pochodną tych problemow, jak

podkreślali kry§cy, może być koniuzja odbiorców i poczucie sztuczności, które ą,skało miano

,lprzymusu pafiycypacji". Istotnym wątkiem, wnikliwie omówionym w tej części ksiązki, są

relacje między fJ-m, co etyczne i estetyczne w koncepcji ,.estetyki relacyjnej". Habilitant zwtaca

u\Ą/agę na problenratyczność splecenia w tym myśleniu rvątkow marksistowskich i
personalistycznych, i finalnie - zakładaną przęz Bourriaud (pod płaszczykiem etyczności)

prymarność tego, co estetl,czne. W swoisty zatem sposób - jak pokazuje Łukasz Białkowski *

Bour:riaud próbuje reanimorł,ać pewne lvątki estetyki Kantowskiej- związane z apojęciowym i
bezinteresow,nym, nieutylitarnym charakterem doświadczenia estetycznego. Oznacza tc
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.iednak, że teona Bourriaud powraca poniekąd na tory idealistycznej estetyki i ..dokonuie

oddzielenia sztuki od codziennego ąvcia: reżimórł,ekonomii, moralności, polityki oraz religii.
Sztuka staje się r,v jej ramach enklalvą. z det-rnicii zawieszając reguły panujące na zewnątrz" (s"

208). Francuski kryt1,,k zakłada. ze sżttka moze bl,ć szczególnym miejscem potencjalności,

twolząc_vm ..szczelinę" cT:-= uskok \Ą, stostlnku do §,clr rezimów Choć na poziomie

teoretJ-czn,vm ujęcie to mozna u7nac za pokrervne Rancidre'owskiej reinterpretacji estery-ki

Katrta i Scliiliera" to rł,odniesierriu do praktl,k instr-tuc_jonalnl,ch połączenie unirł,ersalisĘcznej

karrtor.vskiej estet.vki ze strategią znajdorł,ania ..szczelin \\, s} stemie rv rozumieniu de Certeau.

okazuje się karkołomne. Także - jak podkreśla rł, swojej ar_eumetrtacji Białkor.vski - ze względu

na odmienność polityczno-klasowego kontekstu: lł.szak trudno Llznac replezentantórł, śrł,iata

sauki i ..klasy kreatywnej" za odpoltiedników grup podporzadkorranlch i ich taktyk oporu.

Prorł,adzi to Autora do dość gorzkiej konkluzji. iz .jawność działania tei szczeliny rv systemie.
jakim jest sztuka, pokazuje, że szczę|ina ta nie stanow-i żadnej enklarrr. zadnego r,łvłomu. ale

wTęcz przeciwnie - jest weń wpisana" (s, 212). Moment dl-stallsorłania sie rrobec systemu i
rutyny jest wręcz oczekiwany jako dośw-iadczeniowa jakość. Uznanie pTzez Bourriaud

estetyczności za punkt wlj ścia reiacyjności czy wspólnotowości j arli się \\ t\ m kontekście j ako

wy-bór nieco naiwny lub cynicmy; stanowi niejako nowę wcieienie starego t-rlozoficznego snu

(wyobrażenia estetycznej w-olności, Schillerowskiego ,,państw-a estetr-czne_9o"), lecz ze

względu na systemorł,e i instytucjonalne umocowanie. będące raezejjego cl,rriczną i takt,vczną

niz idealistyczno-utopijną odsłoną.

Zaproponowana w ksiązce analiza i argumentacja jest r.ł.ielowymiaro\va i spojna; dobrze

stteszcza ją zdanie Autora: ,.traktuję koncepcję Nicolasa Bourriauda jako mającą

ośrł,ieceniowo-now-oczesnę korzenie próbę przeformułowania moderrriznru, która wpada w

zastawione przez sam modercńzm sidła cynizmu" (s, 219). Argumentacja teoret.v-czno-

fiozafi,czna jest przeprowadzona rzetelnie i precyzyjnie. Wprawdzie Autor nie rłnika w,

szczegółow-e konteksty myśli przvrvoływanych autorów: Adorrra, Kanta" Habetmasa cz,r"

Mouffe, ale analtizy świadczą o dobrym ich rozumienirr i operacjonalizacji adekwatnej do

rozwijanych problemów,. Filozoficznę rozęłnanie i czujność pozlvalają Habilitantowi na jasne

wskazanie m,vślowego eklektyzmu tęorii Bourriaud i naznaczając"vch ją werł,nętrznych

niekonsekwencji. Pozwalają też na przekonujące uporządkowanie argumentórv kryt_vcznych,

iakie wobec francuskiego kry§ka wysuwano, jak tez ocenę r.varunkując,vch te ar_9umenty

przesłanek i stopnia ich adekwatności. Za cenny i oryginalnv u,kład Autora uwazam ponadto

krytykę przeprowadzoną z perspektywy- teore§czno-kulturor.vej. lł,skazującą na skryte

pokrewieństwa ,.estetyki relacyjnej" z tendencjami póznego kapitalizmu - wyrażające się w
dor,vartościowaniu takich cz,vnników jak kreaĘw-ność. inicjat_vwa, współpraca. Nawet jeśli

fbrmułowana w latach 90. koncepcja Bourriaud rłyprzędzała fiak podkreśla Habilitant)

dtagnozry Ęch tendencji n,tekstach ekonomistórv lub soc.iologów, jak R. Florida, J.-L.Boltanski
i E. Chiapello, to zachodzące w tym zakresie zbieżności znajdują potwierdzenie w licznych
adaptacjach haseł ..estet5,ki relac,vjnej" rv dyskursach kulturowy,ch omów-ionych ptzez

Habilitanta w Y rozdzlale. W prowadzonej u,ksiązce argumentacji Arrtor płynnie wląże tożne

obszary, ukazując pełne tozęznanię w genealogiach i nurlach rł.spółczesnej teorii i krytyki
sztuki. jaktezmyśli poli§cznej i klasycznej estetyki. Jednocześnie, ton rłypor.viedzi często ma

charakter bardziej eseistyczny ttż ,,naukow1"' w tradycyjnym. akademickim sensię.



odniesienia literaturou,e są uąrwane oszczędnie, jakby Autor nie chciał zniechęcić

nieakademickich cą,,telnikói.ł,. \.4oim zdaniem zakres możliwej do wykorzystania literatury

i odniesień źródłorł;vch mógłb1. b),ć szersą,. Dotyczy to także tego, co tradycyjnie nazywa się

",stanem badań". Clroć ul-móg ten ze lłzgledu na nadmiar informacji i,,nadprodukcję" tekstólł,

możę się wydarł,ać nieadekrvatn1- do obecn1,,ch rtarunków-, to sądzę, ze próba nakreślenia tego,

jak obecnie pisze się o Borrn,iaud. rł, jakich perspektl,wach, byłaby w-e wprowadzeniu książki
przydatna i pozwalałab,v ll1,razniej udokunrentorł,ać. ze rł,skazana luka badawcza, dotycząca

recepcji i rezonansu ,,estetyki relacl_jnej" fakn cznie istnieje.

Skupierrie na wymiarze teore§czn},m. ktory moim zdaniem jest mocną sfi,oną książki, mateż
pewne waciy, W niervielkim bou,iem stopnir: urrz_sledniona zostńa kuratorska działalność
Bour:riaud. przęz co brakuje pełniej szego zobrazorr ania poił iązań teorii z praktyką" Aptzecież
sam Autor zallważa, ze interpretacja odenl ana od interesujacl,clr Bouriaud prac aĘstycznych
możę być niewystarczĄąca (s. 191). Autor rr-spolnina. że pomysł_v Bourriaud były
podejmowane niekiedy także przęz saml,ch artl stórr i dla niclr inspirujące; to równiez wątek,

który byłby bardzo ciekawy, gdyby go szerzej rozrrinac - urvzględniając, jak koncept

wypromow-any przez Bourriaud ,,pracotł,ał" t\- artr str cłro-insĘlucjonalquch praktykach, nie

tylko w samym dyskursie. Skoro estefyka reiacl-jna rrie n lko opisr-łvała pęwne działania, ale

otworzyła n0\\,ą perspektywę interpretacljna - starriajac rł-centrum p,vtanie, jak sźuka
rłytwarza i odsłania relacje (s. 168), warto bl,łobl,te perspekt\-\\e w analtzie ar§stycznych
dzi ńań pełniej przete sto wać.

To ostatnię zastrzeżęnie ma jednak bardziei charakter polenricznr. triz stricte merytorycznv, bo
prawdopodobnie skupienie na dyskusjach rł,okół konceptu Boułr,iaud ponvoliło Autolor.vi

zachować większą prostotę i czystość wywodu. Gdl,b1, skupić sie na praktl kach kuratorskich
i arlystycznych, pow-stałaby inna książka. Wartością zrealizorrallego przez Habilitanta
zamietzenia jest wieloaspektowe rozwinięcie za_eadnienia u rrr-tniarze teoretvcz11o-

fńozaftcznym i kulturoi^ym. Pracę tę ceclruje zylve m,vślenie. sprarrnie łaczące rózne obszary

bez ich upraszczanla. Analizując procesy zachoózące na polu kntlki i rł, śrłiecie sźuki,
adekwatnie Autor ujmuje je w róznych społecznl.ch. instl,tucjonalnlch i ekorronriczrrych

w__\.miarach" prow,adząc argumentację w sposób przekonującl-i zgodn1 z postarr,ionl,mi celami.

nie gubiąc się w erudycyjnych, teorefyczn_vch kontekstach. którl,ch eklektl,czna koncepcja

Bourriaud moze nasuwać wiele. Dzięki temu pł1,,nnr,-. hasłorł1. choć efektown,y dyskurs
kuratorski, będący przedmiotem książki. ąsktrje solidne irrtelektualne naśrvietlenie. Zostaje

skontekstualizorvan1, i uhistorycznionv rv sposób. który śrviadcz},- o przeniklir,lym rozumieniu
dyskursywnych i ins§ftrcjonalnvch mechanizmórł, śu1ata sztuki (,czry szerzej: pola produkcji
kulturowej). Jest to r.r,ałtościow,e badawczo osiągtrięcie. pozłvalające na kr_vtykę i kuratorstwo

spojrzeć z poszetzonej perspeką,-lłlr. Urvazam tez, że sam projekt esteĘrki relacyjnej,

sformułowany przęz Bouniatrd. jest lł,azną i nośną koncepcją. dobrze więc. ze powstało na jej

temat takie opracowanie.
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Ocena pozostałego dorobku naukowo-badawczego, organizacyjnego oraz dydakĘcznego
habilitanta (po uzyskaniu stopnia daktora}

Poza monografią przedstawioną jako głór.rrre osiągnięcie liabilitacl,jne. Łukasz Białkorł,ski jest

autorem drvóclr ksiązek wydanych po doktoracie (nienviązanvch z doktoratem): Nie,szczere

pole. Szkice o sztuce (2015) oraz Celebracicl braku. S.ttńrł łspółczesłla i grl, z lłidziałłlościq

Qa2q. Obie powstał_v w znacznej nrierze rł oparciu o lvcześniejsze tekst1, pośłł,ięcone

rłl,branym zjarł,iskom aĘstycznym i teorehcznvm problernon. Pierrłsza z nich porusza

szereg zagadnień. od e§cznych kontrorversji torvar4-szacl clr działaniorn afi},st},czn}-fi1. plzęz
prak§ki part,vcypacyjne, ,,mitologie aĘsry". po probleniaq ke cielesności i parrrięci

lristorycznej w sztuce współczesnej. Choć jest to luznr zbtor tekstóu,. częścior.l,o

pubiikowanych w prasie kulturalnej (,,Opcje", .,Obie_e"). lł,katalogach rrr stalv oraz rr pismach
naukowych, nie są one jedvnie świadectwami biezącl-ch rrrdarzeń. Stanorria lrrt,azisą.
t zaangażc:wany głos krytyczny, anaJiF,cznie opisując,v i rł,afiościlliac; z_jarłiska artl-stl,czrre

i kulturowe. Część z tych tekstów oferuje tęż oryginalne teoren,czllo-kulturorł,e
i antropologlcznę spojrzenie na inst_vtucjonalne ramy sztuki i mechanizml jej upubliczniania.
Biorąc pod uwagę konstatację samego Habilitanta, ze rłyobrażeńat idee rvspółczesnego śr,r.iata

sztuki,,to mateda wyjątkowo podatna na dyktat r.ł,szelkich uzurpatorórv" (.\les:c:eł,e pole. s.

60). rcalizowana ptzezeń analityczna praca pojęciowa. wl,nikająca z dobrego filozoficznego
warsztatu, przynosi pożyteczne. ,,oświecające" skutki w porządkor,vaniu i pogłębianiu
poruszanych zagadnień.

Druga książka równiez powstała w oparciu o wcześniej publikowane prace. ale jest bardziej
spójna tematycznie - skupia się na paradoksach negacji, ,,znikania" autora i wy-cottrnia z kultury
spektakltr, i na taktykach arlystycznych będących odpowiedzią na medialne i instytucjonalne
uwarunkowania współczesnej produkcji kulturowej. Jako studia przypadków osadzone w
kontekstach teoretyczno-kulturowych, teksty zawańe rł, obu ksiązkach dopełniają Utopię łtct

ludzką miarę o analizy konkretnl,ch zjawisk aĘstycznych - skupiają się bowiem przede

wszystkim na instytucjonalqrch w_wmiarach współczesnej sźuki, manifestowanych w niej
postawach aksjologicmych i relacjaclr z odbiorcami.

Ponieważ część tekstórł, zawarĘch w obydwu ksiązkach zostńa przedrukorvana lub
przeredagowana na podstawie wcześniejszych publikacji, tych arlykułów- i rozdziałow z
morrografii nie będę 1iczyć podwójnie. Po odjęciu ich pozostają ponadto 4 rozdział_v rł,

monografiach oruz 7 aĘkułór.v w czasopismach naukowych, polsko- i anglojęzyczn,vch, lecz
i,łydawanych w Polsce (,,Aft Inquiry", ,,The Polish Journal of Aesthetics", ,,Sżuka i
Dokumentacja" - to pisma ponadlokalne, o dobrym poziomie merytorycznym). Publikac.ie te

do\czą zrożnicowanych zagadnień, zatowno teorefycznych i metakrytycznych, jak teZ

społecztto-instytucjonalnych kontekstów- sztuki. Z tych ostatnich na uwagę zasługuje
opracowanie na temat wyjazdów stypendialnych polskich aĘstów do USA w latach 70. i 80..

wspieranych ptzęz Fundację Kościuszkow-ską i Ewę Pape, w którym prześledzono

ulł,atunkow,ania i efekty tych pobytów otaz rolę osób pośredniczących w umozliwianiu tej

wymian_v (..Sztuka i Dokumentacja", 2022). Interesujące są tez rozwijane pTzęz Habilitanta
polemiczne dyskusje z teoretycznymi propozycjami Borisa Groysa, z pTacą Nathalie Heinich
dotyczącą sztuki współczesnej i jej recepcji, czrv Sztucznllnli piekłami Claire Bishop. W tękstach
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tych widaó wyrazistość w stawianil zagadnień i spójny protil zainteresorvań Autora,
skupionych wokół problemów- publicznego fllnkcjonowania sztuki, warunków jej recepcji i
procesów wytwarzania wartości. Zarazem zainteresow-ania te obejmują szeroki zakres zjawisk
współczesnej sżtrki. od muzealnych insta|acjt, przez dztałaana pertbrmatywne, po sztukę

cyfrową zażyciemAI.

Oprócz wspomnianych publikacji Łukasz Białkowski jest rórł,niez rł,spółredaktorem dwóch
monografii: Przechu,ałki i pogrózki. Konflikt i jego mechallikcł v s:hłkąch v,izualn),ch w Polsce
(Szczecin 2019) t Zalrłócane spajrzenie. Fotografia i stł,ategie wiclzenia (Kraków 2017 ), atakżę
redaktorem ttzech numerów tematycznyclr czasopism naukorł_r,ch (nviązanych
z Uniwersytetem Pedagogicznym w,Krakowie oraz z krakouskaASP). Bl-ł lł;vkona\^,cą w
projekcie badawczym Badanie środowiska polskicłl ar+lrlgr" i kururoł,ólr w oblicztt praką,k
kryłyki inst,,-łtłcjanalnej w lałach 19B5-2014 z progfamu \4KiD (201,i-16), Uczestniczl.ł lv
organizacji trzęch konferencji ogólnopolskich, a ponadto bl,ł uczestnikienr dlłóch konlerencji
krajowl,clr i czterech zagranicznych (w tym dwoch zorganizorr an1 ch poza Polsk4). Jeśli chodzi
o aktywność międą,,narodową, prowadził wykład1,, gościnne rł,Pradze i Budapeszcie, Braktrje
niestety publikacji w wl,dawnictw.ach zagraniczn,vch. Pozostaie 1ic4.ć. żę \\: zrł,iązku
ZPrzępTowadzon5rmi rł, ostatnich latach zagranicznymi krł,erendami. ten brak zostanie są,-bko

uzupełniony. Jeśli chodzi o dzińanta organizacl-jne i dr,daktr.czne. a takze zv-iązane z
popularyzacją wiedzy, przedstawion_v dorobek potrvierdza. że są one ztożnicowane i liczne.
Habilitant jest zaangazow,any w- wiele inicjatyrł, akademickich i ma istotrre osiągnięcia
dydaktyczne, m,in. jako promotor licznvch prac dy,plomorłl,ch i pronrotor pomocniczy prac

doktorskich.

Podsumowując moją recenzję. u\Ą,azam. że przedłożona mi do ocen,v rozplawa habilitacl,jna.
a także pozostały dorobek naukowo-badawczy oraz dztałalność u, środowisku naukorłym
stanor,vią znac7n,y wkład w, rozwój dyscypliny nauk humanistycznyclr, jaką są nauki o sztuce,

Spełniają one wymagania określone w ań. ż79 ust. 1 pkt. 2 i 3 ustaw.v z dnia 20 lipca 2018 r.

Prawo o szkolnictwie wyzsąvm i nauce, W związku z po*rższ,vm wnioskuję o dopuszczenie
dr a Łukasza B iałkowskie go do dal szy ch etapów po stępowani a habiiitacyj ne go.
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